
Strzeżmy wiernie braterskiej przyjaźni i sojuszu narodu polskiego 
z narodami radzieckimi - rękojmi naszych zwycięstw, niepodległości i pokoju!

Wykonali 
plony produkcyjne 
przed terminem

Załoga ZWUT i nr. Komuny Pa­
ryskiej — jednego z przodują­
cych zakładów stolicy — ma w 
•wej pracy poważne osiągnięcia.

Dzięki rytmicznemu wykony­
waniu 1 przekraczaniu planów 
produkcyjnych, zakłady te zrea­
lizowały już zadania 4 lat planu 
6-Ietniego.

PRZEMYSŁ HUTNICZY
Dnia 28 bm. w godzinach po* 

południowych przemysł hutniczy 
doniósł o przedterminowym wy­
konaniu planu produkcji surów­
ki za kwiecień br.

Przed Świętem
1 Maja 

w Austrii
WIEDEŃ (PAP)
Masy pracujące Austrii ak­

tywnie przygotowują się do 
obchodu święta Pracy.

W wielu zakładach pracy 
w Wiedniu i innych miastach 
austriackich powstały komi­
tety obchodu święta 1 Maja, 
w skład których weszli przed 
•tawiciele partii komuni­
stycznej, lewicowi socjaliści 
oraz bezpartyjni. Komitety te 
wydały odezwy, nawołujące 
robotników austriackich do 
wspólnego zamanifestowania 
w dniu święta Pracy solidar­
ności klasy robotniczej.Przed 1 Maja w „Stomilu"

Tłumnie wypełnili salę przy­
byli na akademię Pierwszo­
majową robotnicy Zakładów 
Przemysłu Gumowego ,,Sto­
mil".- Sala nie mieści wszyst­
kich. Wielu Jeszcze ciśnie się 
przy wejściu, wielu pozostać 
musi na dziedzińcu.

Akademię otwiera przewod­
niczący Rady Zakładowej — 
Kęsa.

W chwilę potem na salę 
wchodzi jeszcze delegacja chło 
pów wsi Wościejewki, gm. 
Książ, która znajduje się pod 
opieką załogi „Stomila". Ro­
botnicy witają chłopów hucz­
nymi oklaskami.

Na mównicy St. Januszew­
ski. Mocne słowa mówcy do-

Wzmożoną pracą

czcimy Święto Pierwszomajowe
Dwa dni dzielą nas od rado­

snego Święta 1 Maja. Coraz 
więcej wzmagają swe wysiłki 
robotnicy, by wykonać podjete 
zobowiązania, by je przekro­
czyć.

Bronisław Kruczkowski 1 
Zbigniew Sawa z młodzieżo­
wej brygady monterskiej w 
Nowej Hucie podjęli wraz z 
całą brygadą zobowiązanie od­
dania do dnia 1 maja do eks­
ploatacji zsyp formierskich. —
Na zdjęciu widzimy ich przy 
montażu tych urządzeń.

*
Młodszy rębacz Józef Gru­

dzień i ładowacz Franciszek 
Pasko z radością meldują I se­
kretarzowi PZPR przy kopalni 
„Bobrek* 1* Teodorowi Maronde- 
bowi, że podjęte zobowiązanie 
długofalowe wykonania 150"/«

przekroczy i dla uczczenia Święta 1 Mała zobowiązują się 
dodatkowo wydobywać jedną tonę węgla dziennie. Obok stoi 
Alfred Jędraszek, członek Rady Zakładowej,

Kok IX Wyd. A B Poznań, czwartek 30 IV 1953 r.
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Przedterminowe
wykonanie planu miesięcznego 

— dodatkowa produkcja
plonem czynów Pierwszomajowych 

ludzi pracy w Wielkopolsce
Tm bliższy jest dzień 1 Maja, tym więcej załóg donosi 

o przedterminowym wykonaniu zobowiązań dla uczczenia 
święta mas pracujących, tym większe rzesze robotników 
stają na Wartach Pierwszomajowych.

Wysokie osiągnięcia uzyskiwane podczas pełnienia Wart 
1 - Majowych, przyczyniają się do znacznego zwiększenia 
produkcji, do przedterminowego wykonania miesięcznych 
pjanów produkcyjnych.

O przedterminowym wyko­
naniu planu na kwiecień do­
niosły już Poznańskie Zakłady 
Wyrobów Metalowych, które 
należą do czołowych przedsię­
biorstw, podległych Zarządowi 
Przemyślu Wyrobów Metalo­
wych. O osiągnięciach załogi 
tych Zaktadów świadczyć mo­
że chociażby — zdobycie w 
minionym kwartale i miejsca 
wśród przedsiębiorstw przy­
należnych do Zarządu Prze­
myślu Wyrobów Metalowych 

Przed terminem, bo w dniu 
27 bm., plan na kwiecień wy­
konały również Wronkowskie 
Zakłady Wyrobów Metalo­
wych, które za wyniki osiąg­
nięte w I kwartale uzyskały 
ostatnio trzecie miejsce w skali 
Zarządu tegoż Przemysłu. Jest 
to sukces tym większy, ponie­
waż znaczną część załogi Wron­
kowskich Zakładów stanowią 
ludzie pochodzący ze wsi, któ­
rzy dopiero od niedawna za­
trudnieni są w produkcji.
Plan za kwiecień wykonały 

przed terminem także Poznań­
skie Zakłady Drzewne Prze­
mysłu Terenowego oraz Od­
dział TM w Zakładach im. Sta­
lina w Poznaniu.

Dzięki realizacji długookre­
sowych zobowiązań 1 zaciąg 
nięciu Wart 1-Majowych — 
na 5 dni przed terminem u- 
kończyli plan kwietniowy ro­
botnicy Fabryki Sprzętu Rol­
niczego Im. 15 Grudnia w Sta- 
rołęce. wykonując tym samym 
chlubnie swoje przyrzeczenie.

clerają do najdalszych zakąt­
ków sali.

„Co roku 1 Maja staje się 
przeglądem sił proletariatu ca­
łego świata w walce o pokój 
i socjalizm. Co roku przegląd 
ten daje nam odpowiedź na 
pytanie, o ile staliśmy się sil­
niejsi, ile sił nam przybyło, 
daje nam obraz rosnącej prze­
wagi obozu pokoju nad obo­
zem wojny.

W tym dniu każdy powinien 
zapytać siebie z czym przycho­
dzi na manifestację 1-Majową, 
co dał narodowi dotychczas
i co chce dać w najbliższej 
przyszłości**.

Zwrócone uważnie na mó­
wiącego oczy zebranych 1 sku­
pione twarze robotników wska­
zują, że blorą sobie do serca 
słowa padające z mównicy 1 

(Ciąg dalszy na str. 2)

Ślubowanie księży na wierność
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej
W sali Prezydium WRN w 

Poznaniu przewodniczący 
Prezydium WRN — Włodzi­
mierz Migoń przyjął ślubowa 
nie na wierność Polskiej Rze 
czypospolitej Ludowej od 
księży katolickich z powia­
tów: Poznań, środa, Kościan, 
Szamotuły, Wolsztyn, Gostyń 
oraz Poznania i Gniezna.

Po złożeniu ślubowania w 
imieniu wszystkich kapła­
nów przemówili: ks. Julian 
Maruszewski proboszcz para­
fii Wonieść (pow. Kościan), 
ks. prof. Lech Ziemski pro­
boszcz parafii Łódź (pow. 
Poznań) i ksiądz mgr Maksy 
milian Goszyc (Poznań). Ks. 
Ziemski powiedział m. in.:

„Nasza służba narodowi 
i państwu wiąże się z do­
konanym obecnie aktem 
ślubowania na wierność 
Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej. Jesteśmy wierny­
mi synami Kościoła ale rów 
nocześnie wiernymi synami 
Polski Ludowej. Jej dobro 
jest naszym dobrem, praca

Zwiększenie wydajności pra­
cy zanotowano również w Po­
znańskiej Stoczni Rzecznej, 
gdzie wielu robotników reali­
zuje z nadwyżką zobowiązania 
Wart 1-Majowych.

I tak 2C0 proc, i więcej, za­
miast 250, wykonuje pięciu 
pracowników z brygady Stefa­
na Lubkowskiego. Przeszło 250 
procent, przy pracy bez bra­
ków, wyrabiają pracownicy 
brysj&dy Franciszka Ogrodow- 
czyka. Z 220 na ponad 250 pro­
cent podniosła swą wydajność 
brygada Edwarda Kiny. 250 
procent, przy utrzymaniu do­
brej jakości, wyrabia grupa 
Ryszarda Polzina. Z 130 na 
220 procent podniosła swą wy­
dajność brygada Józefa Skąp- 
skiego,
Wartościowe rezultaty przy­

noszą także Warty 1-Majowe, 
zaciągnięte przez pracowni­
ków przemysłu odzieżowego i 
skórzanego woj. poznańskiego.

Prezydent Heuss
nie podpisze 
układów wojennych 
przed orzeczeniem 
Trybunału Konstytucyjnego

PARYŻ (PAP)
Jak donoszą z Bonn, pre­

zydent Niemiec zachodnich 
Heuss oświadczył po rozmo­
wie z Adenauerem, że nie 
podpisze układu o „europej­
skiej wspólnocie obronnej” 
dopóki Trybunał Konstytu­
cyjny w Karlsruhe nie uzna 
tego układu za zgodny z kon­
stytucją.

dla niej — naszym obo­
wiązkiem". „Przeciwstawia­
my się — mówił dalej ks. 
Ziemski — wszelkim ata­
kom na polskie diecezje: 
gorzowską, wrocławską, o- 
polską, gdańską i warmiń­
ską. Granice nad Odrą, Ny 
są Łużycką i Bałtykiem są 
nietykalne. Śledzimy te 
ataki podejmowane przez 
rewizjonistów zachodnio- 
niemieckich przy poparciu 
obozu kapitalistycznego. Na 
nic ich prowokacyjne wy­
stępy. Stoimy na naszych 
prastarych ziemiach pol­
skich twardo i nieugięcie!" 
Ks. mgr Maksymilian Go­

szyc oświadczył: „żadnemu 
rozsądnie, myślącemu Polako 
wi nie mogą być obojętne u- 
doskonalenia w rolnictwie, 
rozwój przemysłu, szerokie 
perspektywy dla rozwoju o- 
światy i nauki w Polsce. 
Składając dziś ślubowanie, 
przyrzekamy, że razem z ca­
łym narodem polskim praco­
wać będziemy dla drogiej każ 
demu sercu Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej".

Odpowiedź 
Rządu Radzieckiego 
na pismo Komisji Kongresu 
Narodów w Obronie Pokoju

MOSKWA (PAP)
Dnia 27 kwietnia br. minister spraw zagranicznych 

ZSRR W. M. Mołolow przesłał odpowiedź Rządu Ra­
dzieckiego na depeszę Komisji Kongresu Narodów w 
Obronie Pokoju, która zwróciła się do rządów ZSRR, Sta­
nów Zjednoczonych, Chińskiej Republiki Ludowej, Wiel­
kiej Brytanii i Francji z propozycją przystąpienia do ro­
kowań w celu zawarcia paktu pokoju między pięcioma
wielkimi mocarstwami.

Poniżej publikujemy 
tekst odpowiedzi Rządu Ra 
dzieckiego:
— Do Komisji Kongresu 

Narodów w Obronie Pokoju.
Do Fryderyka Joliot-Curie 

(Francja), Józefa Wirtha 
(Niemcy), Piętro Nenni‘ego 
(Włochy), Isabelle Blume 
(Belgia), generała Buxbau- 
ma (Brazylia), Czon Szen-ju 
(Chiny), Pierre Cota (Fran­
cja), Mikołaja Tichonowa 
(ZSRR), 11 j i Erenburga 
(ZSRR), pastora Endicotta 
(Kanada), Moniki Felton 
(Wielka Brytania), J. Figgin 
sa (W. Brytania), pastora 
Forbecka (Norwegia), Jaro­
sława Iwaszkiewicza (Pol­
ska), generała Jara (Mek­
syk), Toro Hani (Japonia), 
Kiczlu (Indie), Mac Dun 
(Chiny), Ma In-czu (Chiny), 
S. Nabrawi (Egipt), G. Nit- 
ti‘ego (Włochy).

Szanowni Panowie!
— Rząd Radziecki otrzy­

mał waszą depeszę z 27 mar­
ca br. skierowaną z upoważ­
nienia komisji przez dr. Jó­
zefa Wirtha, Piętro Nenni‘ego, 
Fryderyka Joliot - Curie z a- 
pelem Kongresu Narodów w

Prezes Rady Ministrów
Bolesław Bierut

przyjął delegację elektrowni Jaworzno II
Dnia 28 kwietnia 1953 roku 

Prezes Rady Ministrów ob. Bo 
lesław Bierut, w obecności 
wiceprezesa Rady Ministrów 
Jaroszewicza i ministra ener­
getyki Jaszczuka przyjął de­
legację budowniczych elek­
trowni Jaworzno II.

Delegacja wręczyła Preze­
sowi Rady Ministrów mel­
dunek o rozpoczęciu ruchu 
próbnego pierwszego turbo­
zespołu największej inwesty­

W liście do Prezesa Rady Ministrów 
zwycięska załoga Jaworzno II

zapowiada dalsze sukcesy produkcyjne
Budowniczowie elektrowni Jaworzno II wystosowali do 

Prezesa Rady Ministrów Bolesława Bieruta list, w którym 
piszą m. in.:
My robotnicy, technicy, in­

żynierowie, budowniczowie 
elektrowni cieplnej Jaworz­
no II meldujemy Wam, że 
wykonując Wasze wskazania
— oddaliśmy do ruchu prób­
nego 22 kwietnia br. na 15 
dni przed ustalonym planem 
państwowym terminem — I 
turbozespół naszej elektrow­
ni.

Przedterminowe urucho­
mienie największej i najno­
wocześniejszej w Polsce elek­
trowni, budowanej według 
dokumentacji radzieckiej, z 
kompletem doskonałych tech 
nicznie urządzeń radzieckich 
i przy pomocy specjalistów 
radzieckich, w okresie rocz­
nym od rozpoczęcia montażu
— jest wielkim zwycięstwem 
polskiej energetyki.

My robotnicy, technicy, in­
żynierowie — budowniczowie 
elektrowni Jaworzno II przy 
rzekamy Wam nie żałować 
trudu i wysiłku, by przedter­
minowo uruchamiać dalsze 
nowe agregaty naszej elek­
trowni.

Dla dalszego wzmożenia 
naszego wkładu w dzieło bu­
dowy potęgi naszej ludowej 
Ojczyzny zobowiązujemy się;
1 Oddać do ruchu ciągłego 
’ pierwszy kocioł i turboze­

spół wraz ze wszystkimi urzą­

Obronie Pokoju zawierają­
cym propozycje zawarcia 
paktu pokoju między Związ­
kiem Radzieckim, Stanami 
Zjednoczonymi, Chińską Re­
publiką Ludową, Wielką Bry 
tanią f Francją.

Rząd ZSRR zgodnie ze swą 
polityką utrwalania pokoju i 
współpracy między naroda­
mi, solidaryzuje się z apelem 
Kongresu Narodów w Obro­
nie pokoju i z zawartą w 
nim propozycją.

Rząd Radziecki jest prze­
konany, że nie ma takiej 
spornej lub nie rozwiązanej 
sprawy, której nie można 
byłoby rozwiązać drogą po­
kojową na podstawie poro­
zumienia między krajami za­
interesowanymi. Zgodnie z 
tym, Rząd Radziecki dekla­
ruje swą stałą gotowość 
współpracy z rządami in­
nych państw dla osiągnięcia 
doniosłych celów utrwalenia 
pokoju światowego i bezpie­
czeństwa międzynarodowego. 

Z upoważnienia Rządu
Radzieckiego

W. M. Mołotow
minister spraw zagranicz­

nych ZSRR

cji energetycznej planu sze­
ścioletniego elektrowni Ja­
worzno II.

Prezes Rady Ministrów Bo 
lesław Bierut przekazał za­
łodze budowniczych elektrow 
ni Jaworzno II gorące po­
zdrowienia z okazji przedter 
minowego rozpoczęcia ruchu 
próbnego 'pierwszego turbo­
zespołu i życzył jej dalszych 
sukcesów w walce o przed­
terminowe uruchomienie na­
stępnych agregatów.

dzeniami pomocniczymi do dnia 
15 maja, tj. na dwa tygodnie 
przed terminem.
O Oddać do ruchu ciągłego 

drugi kocioł i drugi turbo­
zespół w naszej elektrowni do 
dnia 15 czerwca br., tj. o 15 dni 
przed ustalonym planem pań­
stwowym terminem.
O Zakończyć budową I etapu

elektrowni do dnia 15 lipca 
br., tj. o 45 dni przed ustalonym 
terminem.

Pod kierownictwem awan­
gardy polskiej klasy robotni­
czej i narodu polskiego — Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Ro­
botniczej dołożymy wszystkich 
naszych sil. by wykonać z ho­
norem te odpowiedzialne zada­
nia.

Nowy łukowy 
piec elektryczny 
w hucie „Baildon"

W tych dniach dokonano 
pierwszego spustu stali z no­
wego łukowego pieca elek­
trycznego w hucie „Baildon”. 
Ten' nowoczesny, całkowicie 
zmechanizowany agregat iest 
nierwszą jednostką z dosta­
wy serii nieców elektrycznych 
wyprodukowanych w NRD i 
przeznaczonych dla rozbudo­
wy naszego hutnictwa.



Zakończenie obrad seimowych

Na wniosek Komisji Spraw Ustawodawczych
Sejm Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 

zatwierdził ważne dekrety
dla usprawnienia gospodarki narodowej i podniesienia dobrobytu mas pracujących

W trzecim punkcie porządku 
dziennego w imieniu Komisji 
Spraw Ustawodawczych pos. 
Jerzy Morawski złożył sprawo­
zdanie o czterech dekretach 
z dnia 4 marca br.. o dekrecie 
o wzmożeniu walki z produk­
cją złej jakości, o ochronie 
interesów nabywców w obro­
cie handlowym, wzmożeniu o- 
chrony własności społecznej 
oraz o ochronie własności spo­
łecznej przed drobnymi kra­
dzieżami.

Dekrety mają na celu wzmo­
żenie ochrony mienia społecz­
nego. Własność społeczna jest 
to własność całego narodu, to­
też wszelkie zamachy na nia 
muszą się spotkać nie tylko z 
potępieniem całego społeczeń 
stwa, ale i z surowymi represja 
mi karnymi. Dekrety dają or 
ganom sprawiedliwości skutecz 
ny oręż w zwalczaniu wszel­
kiego rodzaju nadużyć, przy 
noszących wielką stratę pań­
stwu, wskazują one jednocześ­
nie ogółowi wagę zagadnienia 
ochrony mienia społecznego, 
mobilizują i wychowują społe­
czeństwo w tym kierunku.

W następnym punkcie po­
rządku dziennego w imieniu 
Komisji Spraw Ustawodaw­
czych sprawozdanie o dekre­
tach: z dnia 10 grudnia 1952 
roku o zmianie ustawy o obo­
wiązkowych dostawach zwie­
rząt rzeźnych, z dnia 17 grud­
nia 1952 r. o zmianie dekretu 
o obowiązkowych dostawach 
mleka, z dnia 9 lutego 1953 r. 
o całkowitym zagospodarowa­
niu użytków rolnych, z dnia 
4 marca 1953 r. o uzupełnie­
niu przepisów karnych w spra­
wach o niewykonanie dostaw 
obowiązkowych oraz z dnia 
23 marca 1953 r. o utworze­
niu urzędu ministra skupu 
złożył pos. Piotr Świetlik.

Pos. Wieczorek w imieniu 
Komisji Spraw Ustawodaw­
czych referował następujące 
dekrety: z dnia 10 grudnia
1952 r o wykańczaniu budo­
wy I nadbudowie niektórych 
budynków mieszkalnych, z dn 
10 grudnia 1952 r o odstępo­
waniu przez państwo nleru 
chomego mienia nierolniczego 
na cele mieszkaniowe oraz na 
cele budownictwa indywidual­
nych domów Jednorodzinnych, 
z dnia 10 grudnia 1952 r o 
wydawaniu dziennika taryf I 
zarządzeń komunikacyjnych, z 
dnia 24 grudnia 1952 r. o 
przewozie przesyłek 1 osób 
kolejami, z dnia 28 stycznia
1953 r. o zabezpieczeniu ra­
cjonalnego 1 oszczędnego użyt­
kowania energii elektryczne! 
1 cieplnej, z dn. 4 marca 1953 
roku o normach I o polskim 
komitecie normalizacyjnym, z 
dnia 25 marca 1953 roku o 
zmianie dekretu o najmie lo­
kali.

Poseł - sprawozdawca 
stwierd/it że wszystkie te 
akty prawne podyktowane 
zostały dążeniem do uspraw 
nienia naszej gospodarki, w 
celu zwycięskiej realizacji 
planów gospodarczvch oraz 
do poprawy warunków byto­
wych ludności.
Sejm zatwierdził Jednnmyśł 

hle wszystkie wymienione 
dekrety.

Pos. Szkop referował w 
Imieniu Komisji Spraw Usta

wodawczych dekrety: z dnia 
17 grudnia 1952 r. o uchwa­
laniu i wykonywaniu budżetu 
państwa z dnia 28 stycznia 
1953 r. o zmianie przepisów 
o postępowaniu podatkowym; 
z dnia 28 stycznia 1953 roku 
zmieniający niektóre przepisy 
o zaopatrzeniach, z dnia 9 lu­
tego 1953 roku o konwersji 
premiowanej Pożyczki Odbudo 
wy Kraju; z dnia 23 kwietnia 
o zmianie dekretu o podatku 
dochodowym oraz dekret z dn. 
23 kwietnia 1953 r. o zniesie 
niu odrębnych systemów eme 
rytaloych I ubezpieczeniowych 
dla pracowników instytucji 
kredytowych oraz b. Powszech 
nego Zakładu Ubezpieczeń 
Wzajemnych.

Poseł sprawozdawca wska 
zał, że referowane dekrety 
stanowią ważny instrument 
w dziedzinie rozwoju gospo­
darki finansowej państwa 
przyczyniając się do dalsze­
go usprawnienia funkcjono­
wania organów finansowych. 
Sejm referowane dekrety

zatwierdził.
Pos. Strzałkowski złożył 

sprawozdanie Komisji Spraw 
Ustawodawczych o dekrecie 
z dnia 10 grudnia 1952 roku 
o akademiach wojskowych 
oraz o dekrecie z dn 24 grud 
nia 1952 r. o zmianie terminu 
przyznania tytułów naukowych 
dotychczasowym samodzielnym 
pracownikom nauki.

Do czasu uchwalenia przez 
Rade Państwa dekretu o akade­
miach wojskowych obowiązy­
wały w tych sprawach trzy od­
rębne ustawy, toteż dekret ten 
normuje obecnie całokształt

wyższego szkolnictwa wojskowe­
go. które ma tak ogromne zna­
czenie dla wyszkolenia wykwa­
lifikowanej kadry dowódczej 
naszego ludowego Wojska Pol­
skiego.

Sejm powyższe dekrety za­
twierdził

Pos. Frankowski zreferował 
w imieniu Komisji Spraw li,- 
stawodawczych dekrety: z dn. 
28 stycznia 1953 r o zmianie 
dekretu o ustalaniu treści spo­
rządzonych za granicą aktów 
stanu cywilnego (metryk) oby­
wateli polskich; z dnia 4 marca 
1953 r. o zmianie przepisów 
o kosztach sądowych oraz z dn. 
23 kwietnia 1953 r. o zmianie 
niektórych przepisów postępo 
wania *w Sprawach cywilnych.

Sejm dekrety zatwierdził.,
Pos. Pawlak złożył sprawo­

zdanie Komisji Spraw Usta­
wodawczych o dekretach- z dn 
9 lutego 1953 r o obsadzaniu 
duchownych stanowisk koście! 
nych; z dnia 25 marca 1953 r. 
o zniesieniu powiatowych i wo­
jewódzkich komisji kwalifika­
cyjnych przy prezydiach rad 
narodowych oraz głównej 
komisji kwalifikacyjnej przy 
Radzie Państwa; z dnia 23 
kwietnia 1953 r. o świadcze­
niach w celu zwalczania klęsk 
żywiołowych oraz o dekrecie z 
dnia 23 kwietnia 1953 roku 
o banderze jednostek pływają­
cych Wojsk Ochrony Pograni­
cza.

Po obszernym omówieniu 
dekretu Rady Państwa o ob 
sadzaniu dochownych -stano­
wisk kościelnych poseł-spra­
wozdawca podkreślił, iż usta­

lenia odnośnych norm praw­
nych od dawna domagało się 
samo życie.

Wniesione przez pos. Paw­
laka w imieniu Komisji Spraw 
Ustawodawczych dekrety Sejm 
jednomyślnie zatwierdził.

W ostatnim punkcie porząd­
ku dziennego Sejm zatwierdził 
uchwały Rady Państwa o po­
wołaniu, na wniosek Prezesa 
Rady Ministrów, na urząd mi­
nistra skupu ob. Antoniego 
Mierzwińskiego.

Wobec wyczerpania porząd­
ku obrad sesji. Marszałek 
Dembowski ogłosił II sesję 
Sejmu Polskiej Rzeczypospoli­
tej Ludowej za zamkniętą.

Ogólnopolska 
konferencja 
w sprawie
pokojowego rozwiązania 
problemu niemieckiego

Wczoraj o godzinie 10 roz­
poczęła się w Warszawie 
w Sali Kolumnowej na Kra­
kowskim Przedmieściu 46 48 
ogólnopolska konferencja po­
święcona zagadnieniom po­
kojowego rozwiązania proble­
mu niemieckiego. W konfe­
rencji udział weźmie ponad 
300 delegatów z terenu całe­
go kraju i Warszawy oraz 
goście zagraniczni z Francji, 
NRD. Niemiec zachodnich i 
Czechosłowacji.

Karl Eduard von Srhniizler

W szeregu najlepszych 
i najofiarniejszych

— Za kilka dni urlop naukowy, za dwa tygodnie 
egzaminy dyplomowe w Technikum, a tu jeszcze tyle 
do roboty — myśli Zdzisław Koppel.

Młody zetempowiec — technik bezpieczeństwa ru­
chu Poznańskiej Wytwórni Papierosów — pracuje 
więc z niesłabnącą energią. Dzięki temu normalne za­
jęcia zawodowe może pogodzić z czynnym członko­
stwem w zakładowej komisji obchodu Święta 1 Maja, 
wzmożone w tych dniach obowiązki kierownika agi­
tacji propagandy, próby baletu, w którym tańczy i 
wiele innych czynności.

Często też kilka godzin urywa z nocy, szczególnie 
na naukę. Cisza tych godzin, gdy rodzice i piątka ro­
dzeństwa pogrążeni są we śnie, doskonale sprzyja 
wchłanianiu trudnych problemów7 mechaniki. Sprzy­
ja też rozmyślaniom, krótkim bilansom pracy i wy­
darzeń ostatnich dni.

Uadosne to były dni. Ra- 
dosne zapewne i dlate­

go, że zaprojektował wszyst­
kie dekoracje 1-Maj owe dla 
gmachu centralnego zakła­
dów i żłobka, wraz z ich
szczegółową dokumentacją,! 
że projekty te zostały przy- j 
jęte, a obecnie są już przez 
załogę wykonywane. Rados­
ne — bo wraz z brygadą ra­
cjonalizatorską, której jest 
członkiem, rozwiązał ostatnio 
trudny problem bezpieczeń­
stwa przy maszynie. Sam o- 
pracował dokumentację tech 
niczną i rysunki dla swego 
projektu, który, przez automa 
tyczne wyłączniki, wyelimi­
nuje możliwość wypadków.

Zdzisław Hoppel cieszy się 
swymi osiągnięciami w pracy 
zawodowej i społecznej, ale 
źródłem jego myśli, jego naj 
.głębszą dumą jest fakt szcze 
gólnej wagi.

Jest nim z dawna uprag­
nione i oczekiwane, z dawna 
jako jedyna drora życia wy­
brane, wstąpienie do partii, 
do Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej.

Ileż to razy myślał o swo­
im życiu i fakty przedwojen­
ne porównywał ze zdarzenia­
mi dnia dzisiejszego.

Czyż on. syn dorywczo przed 
wojną pracującego ślusarza ko-

Walczymy o jutro naszej ojczyzny

Z centralnych 
eliminacji
studenckich zespołów 
artystycznych

We Wrocławiu odbylv sie cen 
tralne eliminacje zespołów arty 
stycznych, na których był obec 
ny minister kultury i sztuk: 
Włodzimierz Sokorski.

Chór poznańskich studentów 
przv Domu Akademickim im 
Hanki Sawickiej, pracujący pod 
kierownictwem Wiktora Buch­
walda, zdobył we Wrocławiu IV 
miejsce na 11 chórów bioracych 
udział w eliminacjach. Biorąc 
pod uwagę krótki, kilkumlesięcz 
ny okres pracy chóru, jest to 
niewątpliwy sukces.

W połowie maja odbędzie sie 
w Poznaniu narada poświecona 
pracy studenckich zespołów ar 
tystyczrkvch która przeanalizuje 
dotychczasowe formv pracy ze 
snołów i wytyczy im kierunek 
działania na przyszłość. (AZ)

• Poniżej drukujemy specjal­
nie dla nas napisany artykuł 
znanego komentatora radio­
wego Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej.

to z nas myśli już o 
roku 2000? Przekro­
czyliśmy dopiero co 
pierwszą połowę na­
szego stulecia i już 

mamy myśleć o następnym?
tymczasem — w roku 2000. 

urodzeni dziś chłopcy dosię- 
gną dojrzałego wieku męskie­
go, dziewczęta będą mogły 
już być młodymi babkami, a 
my starsi — jeśli dożyjemy 

będziemy pradziadkami i 
prababkami. To znaczy, że 
rok 2000 jest jeszcze daleko, 
lecz nie tak bardzo daleko 
ak nam się zda je i że od nas 

samych zależy, jak wyglądać 
będzie ten rok 2000, jak bę­
dzie wyglądało życie naszych 
dzieci, wnuków i prawnuków. 
Miłującą pokój cześć ludzko­
ści wyobraża to sobie dość 
konkretnie, a mianowicie, że 
wreszcie pokój zapanuje, że 
światu przestanie grozić nie­
bezpieczeństwo wojen, że lu­
dy żyć będą w dobrobycie, 
wolności, spoko i n i szczęściu, 
złączeni z sobą więzami 
przyjaźni. W tym kierunku 
idą ich nadzieje, ich plany, 
dla tego celu pracują.

A tymczasem w Bonn 226 
członków Bundestagu otwo­
rzyło przed nami, naszymi 
dziećmi, wnukami i prawnu­
kami całkiem inne perspek­
tywy: ratyfikowali oni ukła­
dy, które obowiązywać mają 
,.na razie” do roku 2002 Wy­
chodząc z dobrze znanego 
kłamstwa, że Europa zacho­
dnia i Ameryka muszą się 
wzajemnie bronić przeciwko 
najsilniejszemu mocarstwu 
pokojowemu na świecie. 
przeciwko Związkowi Radziec 
kiemu. 226 członków Bundes­
tagu uchwaliło, że młodzież 
niemiecka, że ich dzieci i 
wnuki nosić będą amerykań­
skie hełmy. Zgodzili się, aby

K
własnych narodów. Podpisali 
układ, który nie jest żadnym 
„układem”, lecz — dyktatem 
i który zabrania Niemcom 
zachodnim, bez pozwolenia 
dyktującego warunki partne­
ra. prowadzenia jakichkolwiek 
rokowań, zmierzających do 
zjednoczenia naszej ojczyzny, 
ani też zrealizowania tego 
zjednoczenia, które jest pa­
lącą potrzebą naszego naro­
du. Zgodzili się oni, że usta­
wy niemieckie wymagać będą 
zatwierdzenia ich przez cu­
dzoziemców, że przemysł nie­
miecki produkować będzie to, 
co mu każą cudzoziemcy, że 
niemiecki majątek narodowy 
wykorzystywany będzie nie 
według uznania narodu nie­
mieckiego, lecz według uzna­
nia cudzoziemców, że na zie­
mi niemieckiej przez wiele 
lat budowane będą dla ob­
cych wojsk i generałów kwa­
tery, koszary domy mieszkal­
ne, kina, teatry, szpitale, do­
my publiczne — całe miasta, 
I to wszystko trwać ma przy­
najmniej do roku 2002! Za 
tym głosowało 226 członków 
Bundestagu.

żaden z nich nie może po­
wiedzieć, że nie wiedział, co 
czyni. Wszyscy oni tak dobrze 
zdawali sobie spraw’ę z tego, 
co robią, że kazali zabaryka­
dować Bundestag, to rzeko­
me „przedstawicielstwo ludu”, 
zasiekami z drutu kolczaste­
go, że sprowadzili do Bonn 
całą dywizję policji, że kazali 
wyjechać na ulice miasta si­
kawkom strażackim i że w 
całych Niemczech zachodnich 
zmobilizowali 200 000 żołnie­
rzy z policji, z ochrony po­
granicza, z trzech wielkich 
działających jako „niewinne” 

wszystkich

cznej — oto cel układów z 
Bonn i Paryża, oto na co od­
dało głos 226 członków Bun­
destagu.

Czy przez to osiągnął A- 
denauer zwycięstwo? Czy nie 
ma już żadnego wyjścia? Na 
szczęście, tak źle nie jest. Mo­
żna przekupić członków Bun­
destagu, ale nie naród. Mo­
żna za ochroną drutów kol­
czastych i sikawek strażac­
kich uchwalić układ wojen­
ny. ale nie można wprowa­
dzić go w życie wbrew’ woli 
narodu. Pułkownik nazistow­
skiej Luftwaffe, Rudel, chciał 
w’ grudniu dokonać zamachu, 
aby uwolnić zbrodniarzy wo­
jennych w’ Werl, ale nie zna­
lazł nikogo, kto zechciałby 
mu w’ tym dopomóc. Spadko­
bierca Hitlera, Adenauer, 
chce uzbroić dywizje niemiec 
kie do wojny bratobójczej i 
przeciwko Związkowa Ra­
dzieckiemu. Ratyfikacja, a 
wprowadzenie ratyfikowa­
nych umów w życie — to 
dwie bardzo odległe od sie­
bie rzeczy.

Lecz byłoby rzeczą nie­
słuszną i lekkomyślną ogra­
niczenie się tylko do takiego 
stwierdzenia. Adenauer chce 
wojny. I dlatego patrioci nie­
mieccy domagają się pozba­
wienia go władzy Jego poli­
tyka zagraża wszystkim war­
stwom narodu niemieckiego. 
Dlatego też ruch oporu wr 
Niemczech zachodnich uwTa- 
ża. iż obalenie go byłoby mo­
żliwe, gdyby wszyscy, którym 
•polityka jego zagraża, uświa­
domili sobie istnienie tej 
groźby i zjednoczyli się we 
wspólnej akcji. Większość 
członków Bundestagu okaza­
ła się większością zdrajcóworganizacje we narofi„ t aiatpen chodzi tetrzech strefach zachodnich ° go cnonzi

„batalionów pracy”. Wiedzieli
bowiem dobrze, że to co ro­
bią, że ta ich zdrada sprzecz­
na jest z interesami i wolą 
ludu, którego reprezentanta­
mi się mienią. „Tylko ta Izba

raz o to. aby drogą akcji pro­
wadzonej poza parlamentem 
usunąć grunt spod nóg reżi­
mu adenauerow^skiego.

połowa wielkiego i dumnego może wykazać, jaką pozycję 
narodu wyrzekła się dobro­
wolnie wszelkich praw naro­
dowych, kulturalnych i so­
cjalnych i aby podporządko­
wała się światowemu impe­
rializmowi. śmipr*o1v'omu wro 
gowi ludów, który jest rów-

zajmuje naród” — odważył 
się powiedzieć członek Bun­
destagu, zwolennik Adenau- 
era, dr Schroeder.— Najwyż­
szy czas, abyśmy skończyli z 
„krajem niczyim”. Skończyć 
z „kraiem niczyim” i wyiść

siejszego spoczywa w aktach 
Najwyższego Trybunału w’ 
Weimarze skarga ówczesnego 
kierownictwa ŚPD, które w 
ten sposób usiłowało „prze­
ciwdziałać” zamachowi stanu 
Papena w lecie 1932 roku i 
zdobyciu władzy przez fa­
szyzm, zamiast pchnąć klasę 
robotniczą do walki. Była to 
wspaniała pomoc dla Hitlera 
do objęcia przez niego wła­
dzy w 1933 roku

A czterdziestu tych burżu- 
azyjnych polityków z owych 
czasów, którzy dwadzieścia 
lat temu zgodzili się na obję 
cie władzy przez Hitlera ł 
tym samym dali wolną rękę 
faszyzmowi, zasiada dzisiaj 
w bonnskim Bundestagu. To 
oni przede wszystkim zgodzi­
li się na ratyfikację układów’ 
wojennych. przeciwTko którym 
SPD znowu wniesie „skargę 
Skarga przeciwko zamacho­
wi stanu dokonanemu przez 
Adenauera jest równie bez 
skuteczna i tak samo sprzy 
ja ugr un to waniu faszyzmu, 
jak owa skarga przeciwko za­
machowi stanu Papena. Ci 
pracowici „przywódcy klasy 
robotniczej”, w których ży­
łach zamiast krwd płynie 
coca-cola, pragną sami dojść 
do władzy, aby wówczas za­
wrzeć układy wojenne jesz­
cze szersze, jeszcze bardziej 
konsekwentne, jeszcze bar 
dziej agresywne.

Wszyscy patrioci niemiec 
cy łączą się więc dzisiaj we 
wspólnym dążeniu do obalę 
nia Adenauera i izolowania 
prawicowych przywódców 
SPD i DGB, aby zapobiec re­
alizacji układów z Bonn 
Paryża.

Haniebne układy z Bonn i 
Paryża są nieważne. Patrio­
tyczne siły w Niemczech ma 
ją moc obalenia reżimu ade- 
nauerowskiego i utorowania 
sobie drogi do władzy. Obale­
nie Adenauera, zdemaskowa­
nie Ollenhauerówr — to palą­
ce zadanie stojące przed na­
rodem niemieckim. A w roku

lejowego, a w dodatku jeden 
z sześciorga rodzeństwa miałby 
w kapitalistycznym świecie 
możliwości osiągnięcia takiego 
stanowiska jak dziś?

A jego nowa droga?
Hoppel, miody ślusarz - me­

chanik i absolwent gimnazjum 
mechan. rozpoczął pracą w 
PWP. Jego uczciwa wydajna ro 
bota została, doceniona przez or­
ganizacją partyjną, ZPM-owską 
i kierownictwo zakładu. Zo­
stał wysunięty do działu tech­
nicznego na technika zaopa­
trzenia, a na początku bieżą­
cego roku awansował na tech­
nika bezpieczeństwa ruchu. 
Wszystko to spotkało go, mimo 
że kwalifikacje technika do­
piero zdobywa, że dopiero za 
kilkanaście dni zda ostatnie 
egzaminy.

Wraz z rozwojem umiejętno­
ści zawodowych, Hoppel zdo­
bywał coraz głębsze uświado­
mienie polityczr. 3. Zbliżenie 
do organizacji ZMP-owskiej, 
wstąpienie do niej w 1949 r., 
praca w charakterze prelegen­
ta w gimnazjum, kursy mark­
sistowskie, potem praca kultu­
ralno-oświatowa w PWP, a o- 
statnio, jako kierownika agi­
tacji i propagandy ugrunto­
wały znajomość nauki Lenina 
i Stalina, spowodowały wy­
branie tej drogi, na której 
obecnie się znalazł — drogi do 
Partii.
Przyjęcie na kandydata na 

stąpiło przed kilku dniami, w 
okresie przygotowań do ob­
chodu 1 Maja — dnia szcze­
gólnej mobilizacji proletaria 
tu całego świata.

Przyjęcie do Partii Zdzi­
sław Hoppel odczuł jako wiel 
kie wyróżnienie, jakby na­
grodę za trudy i pracę' wło­
żone w przygotowanie świę­
ta 1 Maja w macierzystym, 
zakładzie. Zaufanie, jakim 
go obdarzyła Partia przyjmu 
jąc w swe szeregi przekuwa 
obecnie w nieugiętą wolę jak 
najlepszego wywiązywania 
się ze wszystkich swoich obo 
wiązków zawodowych i spo­
łecznych. (M. S.)

Przed 1 Maia
Stomilu”w

nież śmiertelnym wrogiem na front wojny imperialisty-

Oczyw’iście nie drogą, któ­
ra podstępnie wskaaują przy­
wódcy SPD. Kiedy przywódcy 
SPD i SGB potępiają wszel­
kie masowe akcje ludu i u- 
spokajają go zapewnianiem, 2000 nasze wnuki i prawnuki 
że złożono skargę w Naj- będą się uczyć w szkole 
wyższym Trybunale, robią to, Przed pięćdziesięciu laty na- 
aby powstrzymać masy ludo- ród nasz skończył ze swymi 
we od walki Warto przypom- podżegaczami wojennymi 
nieć, że od 20 lat do dnia dzi- wywalczył jedność i pokój.

fDokończenie ze str. 1) 
myślą o swoich osiągnięciach 
wypracowanych na Wartach 
Pierwszomajowych.

„130 Wart indywidualnych 
1 51 zespołowych zaciągnęli 
robotnicy naszych Zakładów 
— czyta w sprawozdaniu Pio­
trowicz. — Stanęło na nich 
827 pracowników. W realizacji 
zobowiązań 1-Majowych piękny 
sukces odniósł Czesław Wla­
zły z działu opon samochodo­
wych, osiągając 316 procent 
normy. Jest to wydajność w 
tym dziale dotychczas nie spo­
tykana".

Oklaski witają wystąpienie 
dyrektora Zakładów Jewpaka. 
Oznajmia on, że czołowy przo­
downik Wiktor Mikołajczak, 
który przed kilku dniami ukoń 
czył zadania planu 6-letniego, 
otrzymuje dyplom uznania. Z 
mocy uchwały "Rady Państwa 
odznaczeni zostają następujący 
pracownicy „Stomila": Włady­
sław Leonhard — złotym krzy­
żem zasługi, Wincenty Gło­
wacki, Snż. Czesław Przewoź- 
nlak i racjonalizator Florian 
Walkowlak — srebrnymi, a 
Czesława Filipiak. Walenty 
Garczyk 1 Marian Króliczak — 
brązowymi krzyżami zasługi. 
Do premii ministerialnej prze­
widziani zostali: Wiktor Miko­
łajczak, Antoni Nowak, Flo­
rian Ostrowski, Stanisław Bra- 
cikówski. Kazimierz Bąk, Sta­
nisław Tyma, Eugeniusz Szulc, 
Maria Pertekowa, Franciszek 
Kmlećkowiak, inż. Henryk 
Durski i Leszek Szymański.

Teraz przewodniczący Rady 
Zakładowej — Kęsa czyta po­
nad 300 nazwisk pracowników 
nagrodzonych pieniężnie z fun 
duszu zakładowego. Mówi je­
szcze Wąsik — przedstawiciel 
podopiecznej wsi. Na zakoń­
czenie części oficjalnej aka­
demii zebrani odśpiewali 
„Międzynarodówkę", (s)



148 pięściarzy 
stanie na ringu 

do mistrzostw
Europy

W 3 dni po zakończeniu na 
stadionie Wojska Polskiego o- 
statniego etapu wyśeigu kolar­
skiego Praga — Berlin — War­
szawa rozpoczną się 17 maja w 
Hali Mirowskiej zacięte boje 
bokserskiej elity europejskiej.

TŁOK JAK...
W TRAMWAJACH...

Niestety, nie wszyscy chętni 
będę mieli szczęście oglądania 
pojedynków śmietanki europej­
skiej. Jest tylko — 4.406 miejsc 
do sprzedaży. Przypada , więc 
plus minuę 14 chętnych na jedno 
miejsce.

Aby jak najszerszym masom 
umożliwić oglądanie walk — po­
stanowiono, że jedna osoba o- 
trzyma tylko 1 bilet na I serię 
walk całego tygodnia. Ponieważ 
tych serii będzie 10, więc mi­
strzostwa Europy zobaczy po­
kaźna liczba — 44 tysięcy zwo­
lenników pięściarstwa.

NIE BĘDZIE 
CZARNEGO RYNKU

Z radością możemy’ jednak za­
komunikować Czytelnikom, że 
„giełdziarze czarnego rynku" 
będą tym razem całkowicie bez­
robotni. W sprzedaży indywidu­
alnej nie ukaże się ani jeden 
bilet.

Całą pulę 44.000 biletów odda­
no organizacjom i zrzeszeniom.

W poszczególnych zrzeszeniach 
i organizacjach bilety będą 
przydzielane komisyjnie — w 
pierwszym rzędzie wg zasług w 
pracy dla krzewienia sportu — 
przodownikom pracy itd.

W walce ze spekulacją bileta­
mi organizatorzy poszli nawet 
dalej. Bilety będą numerowane 
i numery te będą odnotowane | 
u odbiorcy w instytucjach lub i 
zakładach pracy.

najlepsi z europy
Co do strony sportowej mi­

strzostw. to musimy stwierdzić, 
że mistrzostwa w Warszawie bę­
dą największymi ze wszystkich 
dotąd rozegranych. Walczy 148 
najlepszych pięściarzy konty­
nentu z 19 państw: Anglia z 
Walią, Austria, Czechosłowacja, 
Belgia, Bułgaria, Finlandia, 
Francja, Irlandia, Jugosławia. 
NRD, Niemcy zach., Norwegia, 
Szkocja. Szwecja. Rumunia, Wę­
gr’.-, Włochy, ZSRR i Polska.

W tej chwili nie ma jeszcze 
kompletnych personalnych list 
poszczególnych reprezentacji. — 
Jedno jest jednak pewne — nie 
zabraknie ani jednego boksera 
z czołówki „starego kontynen­
tu “. Już dzisiaj, przeglądając 
niektóre listy imienne — trafia­
my na mistrzów olimpijskich 
(Zachara, Bolognesi, Papp. Tor- 
ma) i wielu, wielu mistrzów Eu­
ropy.

Cala Wielkopolska 
pod znakiem Biegów Narodowych

i
 Z całego województwa nad- i 

chodzą meldunki o Biegach ( 
Narodowych, w których ma­
sowo uczestniczyli sportowcy t 

■ miast i wsi. Udział w bie- ( 
\ gach jest w niektórych wy- / 

J padkach dwukrotnie większy ; 
( niż w roku ubiegłym. (

We Wrześni stanęło do bie 
gów 1325 osób, w tym 151 ko­
biet. Najliczniej wystąpiły 
szkoły. Bieg na 500 m ju­
niorek wygrała Basia Zawi- 
tajówna (Lic. Og.) 1.43.6, 
przed Rzepkowna (Tech. Mle 
Czarskie). Na 1000 m zwycię­
żył Sibner (Tech. Mech.) 3.55 
m. Ten sam czas uzyskał Kry 
siak (Tech. Mlecz.). Wyścig 
seniorów 3000 m przyniósł 
zwycięstwo Stachowiakowi

Dobre przygotowanie wyka 
zali zawodnicy Międzychodu, 
którzy w liczbie 342 (88 ko­
biet) stanęli na starcie. Obok 
licznie reprezentowanej mło­
dzieży szkolnej uczestniczyli 
również członkowie Gwardii 
i Spójni.

Sprawnie przeprowadzono 
biegi w Krotoszynie. Na star 
cie stanęło 1696 osób, w tym 
652 kobiety. O wzorowym 
przygotowaniu zawodników 
do biegów na terenie powia­
tu świadczy ilość uzyskanych 
norm na SPO: 795 osób (w 
tym 340 kobiet), na BSPO — 
481 chłopców i 238 dziewcząt.

Słabo przygotowali się do 
biegów organizatorzy w Mi­
łosławiu. 13 zawodników na 
starcie — to wstyd dla zna­
nego z dobrych wyników w

Trzecia liga 
w Nowym Tomyślu

Celem szerszego spopularyzo­
wania sportu Zarząd Wojewódz­
ki ZS Gwardia postanowił prze­
nieść zawody piłkarskie ligi mię­
dzywojewódzkiej na dzień 3 
maja br., godz. 17 do Nowego 
Tomyśla. W meczu spotkają się 
ZS Stal (Poznań) i ZS Gwardia.

siatkówce i koszykówce o- 
środka. Bieg wygrał reprezen 
tant Spójni (wystawiła ona 
9 biegaczy), Rodowski, prze­
biegając 1000 m w czasie 3.07 
min.

900 zawodników w tym 200 ; 
kobiet stanęło do biegów w i 
Gnieźnie. SKS Chrobry sam' 
wystawił 240 osób. Najlep- i 
szym wynikiem wśród uczest- j 
ników może się poszczycić i 
Kozielski (Spójnia). Prze-; 
biegł on 1000 m w czasie { 
2.49,4 min.

Nie zaimponowali sportow- | 
cy Leszna; 160 zawodników ; 
na starcie w czym 59 kobiet 
— to trochę za mało. Gdzie 
się podziała cała młodzież 
tego ruchliwego miasta żuż­
lowców?

Bieg 1000 m wygrał Pie­
czyński 2.52, a 500 m kobiet 
Walkowska 1.32 min. Wyścig 
seniorów na 3000 przyniósł 
zwycięstwo Piotrowskiemu 
10.44 min.

Dobrze wypadły biegi w Ka 
liszu, gdzie startowało 3045 
mężczyzn i 1264 kobiety, (p)

Fontowicz
Czy piłkarz, który zęby 

zjadł na pilnowaniu 
bramki, który wyłapywał 
bomby najlepszych strzel­
ców z innych krajów (a 
tak, bez przesady!) zdoła 
stawić czoła takiemu groź­
nemu napastnikowi jak... 
Strugarek?

Przekonamy się o tym 
w niedzielę <3 maja) o 
godz. 11 na meczu ARTY­
ŚCI — OLD-BOYE, na bo­
isku Kolejarza na Dębcu.

| Czy Michał Dusik, że­
lazny obrońca, powstrzy- 

\ ma napór artystów, a 
ii zwłaszcza groźnego Strzel­

ca, Chomiaku (tego z O- 
| pery)?

Zobaczymy na Dębcu; 
w niedzielę o 11.

(Fot. Przychodzki) 
W ramach popularnych na 
terenie Poznania „Czwart­
ków lekkoatletycznych”, 
organizowanych przez Stal, 
uczestniczy coraz więcej 
młodzieży, spośród której 
odkrywa się wiele utalento­
wanych jednostek. Na zdję­
ciu: 13-letnia Krystyna 
Grześkowiakówna z 34 
Szkoły Podstawowej, która 
w skoku w dal uzyskała 
3,81 m, a 60 m przebiegła 
w czasie 9,4 sek. — Obok 
na zdjęciu widzimy obiecu­
jącego lekkoatletę, 12-let- 
niego Janusza Zatockiego, 
również z 34 Szkoły Podsta­
wowej. W skoku w dal 
przekroczył on 4 m, a na

60 m uzyskał czas 9,3.
(tp)

w bramce
Czy prof. Fazanowicz 

przerwie pokaz gimnasty­
czny na Dębcu i zwróci się 
do Alfreda Sikorskiego 
(wiecie, tego od „skrzynki 
radiowej”) o odpoiuiedź 
na pytanie:

„Kto lepiej gimnasty- ■ 
kuje: ja czy wuja Ceśku?”

Dowiemy się w niedzie­
lę — godzina jak wyżej.

Czy artystka Opery po- \ 
znańskiej, Brun-Barańska 
będzie bisowała, czy nie? i 
Czy Józiu Prząda śpiewa i 
„tenorowo”, a w piłkę gra 
„minorowo"?

W niedzielę. Wszystko w ! 
niedzielę. Na meczu.... „ !
ARTYŚCI — OLD-BOYE. !

(n)

Pszenica
z Ni wek Książęcych

duży. W roku bieżącym spół­
dzielcy postanowili rozszerzyć 
uprawę pszenicy do 3,6 ha. Zna­
jąc już wymagania ziemi, osią­
gną jeszcze lepsze zbiory niż w 
roku ubiegłym.

Spółdzielnia Produkcyjna w 
Niwkach Książęcych nie poprze­
stała na wprowadzeniu uprawy 
pszenicy. — Jeśli udają się u 
nas buraki pastewne

muszę się udać także
bujaki cukrowe

— myśleli spółdzielcy. Czytali 
też w gazetach o śmiałych no­
watorskich doświadczeniach, sto­
sowanych w kołchozach radziec­
kich.

Na początek pod buraki cu­
krowe przeznaczyli pól hektara. 
W drugim roku istnienia spół­
dzielni podwoili obszar. Ten 
hektar wydał 370 q. Był to już 
wielki sukces, -przewyższający 
najśmielsze oczekiwania sa­
mych spółdzielców. O takim 
zbiorze nie mógł nawet myśleć 
żaden indywidualny gospodarz 
w okolicy. Tu — jak i przy 
pszenicy — zaczęła święcić 
triumfy wspólna, zmechanizo­
wana gospodarka. Wynik ten 
zachęcił spółdzielców. Na obec­
ny rok zakontraktowali dwa i 
pół raza więcej buraka cukro­
wego niż w roku ubiegłym.

Udana uprawa buraka cukro­
wego, po raz pierwszy w dzie­
jach Niwek Książęcych, wpły­
nęła bardzo dodatnio na kon­
traktację w gromadzie.

Nie pozostało 
to bez wpływu

na indywidualnie gospodarują­
cych chłopów w okolicy.

— Spółdzielnia w Niwkach 
Książęcych od paru lat uprawia 
buraki cukrowe z wielkim po­
wodzeniem. Spróbujmy i my! — 
zachęcał jeden drugiego. Posy­
pały się umowy kontraktacyjne 
z cukrowniami. Przykład spół­
dzielców działał, fakty mówiły 
swoje. Nowe życie zagościło w 
kilkunastu domach spółdzielców. 
W umysłach pozostających poza 
spółdzielnią chłopów rośnie świa­
domość tych faktów, dojrzewa 
powoli decyzja. Może już jutro 
będą także spółdzielcami...,

ANTONI ROSZAK

dPu, w Niwkach Książęcych 
(pow. Kępno) z pszenicą nie 

próbowano.
— Ziemia nie nadaje się! 

Grunt podmokły, pszenica wy- 
psieje! — mawiali starzy mie­
szkańcy. Z braku też własnej 
pszenicy - rzadko w chłopskich 
domach przed wojną pojawiało 
się białe pieczywo. Nie tylko w 
Niwkach Książęcych, ale także 
w najbliższych gromadach.

Nie mógł się z tym pogodzić 
Ludwik Skupień. Przecież wi­
dział, jak w kołchozie im. Wł. 
Lenina w rejonie Maniewicze 
(USRR), na nie lepszych od niw- 
kowskich polach pszenica rosła 
jak bór. To doświadczenie ra­
dzieckiego kołchozu, w którym 
z żoną pracował, postanowił wy­
korzystać na gruntach, które w 
1946 r. otrzymał jako repatriant 
w gminie Kobylagóra.

Ale nie było to łatwe. W o- 
kolicy nie można było nabyć 
ziarna. Ludwik Skupień wsiadł 
na rower i przywiózł 48 kg z 
pow. krotoszyńskiego. Ziarno 
przyniosło plon 13-krotny.

Sąsiedzi,

zachęceni
przykładem Skuoienia

zaczęli także na swoich polach 
stosować uprawę pszenicy. Ale 
nie wszystkim rolnikom i nie na 
wszystkich polach udała się ta 
uprawa. Nie każdy chłop mógł 
odpowiednio uprawić ziemię. 
Dobra orka, właściwy zasiew i 
inne pielęgnacyjne prace wyma­
gają maszyn, których nie można 
było zastosować na podzielonych 
na wąskie zagony polach.

Sytuacja zmieniła się dopiero 
w 1951 r.

z chwilę założenia
spółdzielni produkcyjnej
do której także wstąpił inicjator 
uprawy pszenicy — Ludwik Sku­
pień. Sprawa pszenicy stała się 
jedną z najważniejszych w no­
wopowstałym zespole.

Spółdzielnia produkcyjna stare 
ziarno wymieniła na odmianę z 
pobliskiego pow. krotoszyńskie­
go, stosowaną już w sąsiedniej 
gminie, w Spółdzielni Produk­
cyjnej w Damasławie. W 1952 
roku na stanowisku po bura­
kach pszenica obrodziła dobrze 
po 16 q z ha. Zaznaczyć należy, 
Że nawozy sztuczne zastosowa­
no według przepisowych norm. 
Jak na początek — zbiór to był

Pracownicy ^oszukiwani
Kucharki poszukuje zaraz Instytut Mechanizacji 
i Elektryfikacji Rolnictwa w Brodach Poznańskich
Warunki płacy i pracy do omówienia na miej­
scu lub listownie. _________K865
Kierownika technicznego z uprawnieniami zatru­
dni zaraz Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy Re­
montowo-Budowlana w Ostrowie, Wysocka lb.
Podania kierować na wyżej wymieniony adres. 
Wynagrodzenie według układu zbiorowego w 
budownictwie. ________________ K878
Inspektora zatrudnienia, kierownika sekcji trans­
portowej, zaopatrzeniowca z branży prefabryka­
tów betonowych, kierownika bazy materiałowej 
z branży mat.-bud. zatrudni zaraz Zjednoczenie 
Robót Inżynieryjnych Budownictwa Miejskiego, 
Poznań, ul. Świętosławska 12. K880
Inspektor Ochrony Przeciwpożarowej poszukiwa­
ny natychmiast. Warunki według układu zbioro­
wego. Zgłoszenia osobiste przyjmuje Dział Kadr 
Zarządu Przemysłu Wyrobów Metalowych, Po­
znań, plac Wolności 6. K870
Kierownika magazynu drewna, z dłuższą prakty­
ką, obeznanego z konserwacją i magazynowaniem 
drewna, przyjmiemy. — Zgłoszenia osobiste w
Dziale Kadr Zakładów Przem. Metal, im. J. Sta­
lina, Poznań, ul. Dzierżyńskiego 223. K873
Kierownika Oddziału Zaopatrzenia Robotniczego
zatrudni zaraz Kostrzyńska Fabryka Celulozy
1 Papieru w budowie w Kostrzynie n. Odrą. —
Mieszkanie zapewnione. Zgłoszenia przyjmuje 
Zarząd Fabryki: Poznań, ul. Chudoby 24. K874
2 rutynowane siły na stanowiska głównych księ­
gowych przyjmie natychmiast P. Z. G. S. Gniezno, 
ul. Mieczysława 34. Warunki do omówienia. — 
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr. K875
Referenta finansowego, ekspedientkę, kobiety do 
artystycznego cerowania garderoby, z. dłuższą 
praktyką zaraz zatrudni Spółdzielnia Pracy Usłu­
gowej „Świt" w Poznaniu, ul. Kantaka 10 — 
telefon 93-33. K896
Technika budowlanego do Sekcji Inwestycji — 
Roferat Wykonawstwa —- przyjmą zaraz Zakłady 
Mięsne w Poznaniu, ul. Garbary 101/111. Zgło- 
szenia w Sekcji Kadr. K884
50 kobiet do prac elektro instalacyjnych zatru­
dni w terenie zaraz Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Elektryfikacji Rolnictwa Poznań, ul. Wawrzyńca

Uposażenie zależne od posiadanych kwali­
fikacji wg Umowy Zbiorowej w budownictwie. 
__________ K892
Inżynierów budowlanych najchętniej z uprawnie- 
mami przyjmiemy zaraz na stanowiska inspek­
torów. Warunki płacy do uzgodnienia w Dyrek- 
cp Poznańskich Okręgowych Zakładach Zbożo-

. ~ Dzial Inwestycji, Poznań, ul. Ratajcza- 
ka K83O

KURSY PISANIA NA MASZYNIE f
wakacyjne (skrócone) i normalne.

Zgłoszenia: Zakład Wiedzy Handlowej, Poznań. ' 
ul. Zwierzyniecka 13, lub Ośrodek Szkoleniowy j 
ul. Ratajczaka 31, III ptr., wzgl. pl. Wolności 2, ;

III piętro. K894

Wolne posady
Samotną kochającą dzieci 
orzvimć z przyłączeniem do 
rodziny Oferty: Biuro Ogło. 
szeń śwerczewskiego 3 dla
5556s _____________
Pomoc domowa potrzebna. — 
Poznań. Świerczewskiego 1 
m. 7. 5766g

Szuka posady
Pranie poza dom przyjmę — 
Oferty: Biuro Ogoszeń Świer­
czewskiego 3 dla 5619g.__

Poprowadzę chętnie dom nau­
czycielowi w zamian za po­
moc w nauce. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3 
dla 5761p.

Płaszcze damskie, pelisy ko. 
stiumy olasztze i ubrania 
meskie marynarki samodzia­
łowe oraz spodnie długie 
i bryczesy poleca firma Kon- 
lekcja'1 Poznań Dąbrowskie­
go 1 przy Moście Teatralnym 
______________________5541g
Parcele (Podolany) przy dwor­
cu oraz przv ulicy Lubeckiego 
sprzedam. Dutkiewicz. Po­
znań Dzierżyńskiego 105
_____________ 5688g
Rower męski maszynę do szy­
cia. sprzedam Poznań War­
szawska Dziatki Wolność" 
działka nr 272 5523g

Kupimy natychmiast
w każdei ilości

obcęgi ramienne
z dźwignią, 

do ucinania niłów
Oferty: telefon 32-30 

K885

CIĄGŁOŚĆ KURACJI ZDROJOWEJ ZAPEWNIA:

Sól jodobromowa Zabłocka
otrzymana z naturalnej solanki ze źródeł w Zabłociu, do 
leczenia kąpielowego w domu. Solanki jodobromowe stoso­
wane są w chorobach reumatycznych, dziecięcych I innych.

DO NABYCIA W APTEKACH I DROGERIACH MHD. K809

4 OGŁOSZENIA DROBNE Zguby

Nauka
Trzymiesięczne Koresponden 
yina nowoczesna nauka księ­

gowości fcódt I skrytka 163
________________ ______ K765
Tańców mdowycb nowoczes­
nych wvu tara? Szcztirkówna 
Szczurek Poznań ai Mar 
<:irtknwsk>czf> 2a 4843g

Tańców szybko przystępnie 
uczę. Poznań. Mickiewicza 27 
m 7. 5680?

Osobiste
Za nadesłane nam życzenia 
i kwiaty z okazji ślubu sk-a- 
damy serdeczne podziękowanie 
W Siediewska B Wojtczak 
Poznań Grottgera 9. 5631g

Sprzedaże
Wózki autka Koszykowe t spa­
cerowe na łożyskach oedzle 
malarskie poleca 11 Świetlik 
Poznań Wrocławska 13
________ _____

Parcele — Wille — Kamieni­
ce — Domy — sprzedam. —

Union" Poznań. Nowowiej­
skiego 9

Wózki autka koszykowe spa- 
cerćwki na łożyskach pole­
cam Poznań Dąbrowskiego 1 
______________________ 5210g
Wózek (autko) mato używa­
ny. sprzedam. Poznań. Wy 
spiańskiegó 20 m. 10.
__________________ 5447?
Pokó| stołowy korzystnie 
sprzedani. Poznań, Prusa ?0.
m 18.______________5765 g
Kury do chowu sprzedam — 
Skrzypczak. Dopiewo powiat 
Poznań. 5621g

Wózek (autko) sprzedam. Po­
znań Dzierżyńskiego 9 m. 18.
_________ _ _ 5627g
Wózek (autko), w dobrym 
stanie sprzedam. — Poznań. 
Stawna 5 m. 11._____ 5628g

Rower męski „Astoria". jak 
nowy, sprzedam Poznań No. 
wowiejskiego 43. m. 5. od
godz, 17—19_________ 5629g
Wózek dla chorego oraz biur­
ko sprzedam. Puszczykowo
Źródlana 1.___ _____ .5632g
Spacerówke na łożyskach — 
sprzedam Poznań, św Wa­
wrzyńca 50. m. 2,_____5634g

W Kostrzynie budynek kryty 
dachówką na rozbiórkę sprze­
dam. Oferty: Biuro Oeoszeń 
Świerczewskiego 3 dla 5640g.

Spacerówke dla bliźniąt sprze­
dam Poznań Śląska l. m 1.

5643g
Wiltę piętrowi, komfortowa 
(Ostroróg) potowe. 85 000 zł 
sprzedam — Nowak. Poznań 
Czerwonej_Armii 26._______ _

Akordeon 120-basowv sprze­
dam Wiadomość: Poznań, te­
lefon 508-42.________ 5655g

2 okna 182 X 16o oraz 150 
X 160 okazyjnie sprzedam. 
Mrozek. Poznań. Konnnn!c- 
kiej 9_______  5656g

Rowery wyścigowe: szosowy 
i torowy sprzedam Poznań 
Rokossowskiego 197a. m 5

__ 5657C
Basen do wody. 1 80 x Im 
sprzedam. Adres wskaźe Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3. 
dla 5660g.__________________

Szory robocze sprzedam Zy- 
wert Poznań. Libelta 29
______________ 56732
Motor do samochodu B. M W 
T’p 315 oraz części, opony 
300 X 19 sprzedam Poznań 
Dzierżyńskiego 113, m 5 od 
godz. 7.30—-10. 5669g

Dorożkę konną sprzedam. Po­
znań Chełmońskiego 4. m 10,

___________ 5675B
Motocykl 200 cm’ 4-takt. — 
sprzedam. Poznań. Dzierżyń­
skiego 107. m. 2. _ 5681g

Spacerówke nową sprzedam 
Poznań Rataiczaka 26. m 88 
____ 5683g

Kupna
Parcele — Wille — Kamieni­
ce — Dom Kupie Cena obo 
ietna Union" Poznań No. 
wowietskiego 9______ 5j_38g

Akordeon Hohner" 120-ba- 
sowv w dobrym stanie, kupię. 
K Jankowska. Wrocław Pru-
sa 43'5,______K860
Szale 3-drzwiową, dębowa, 
rozkładaną kupię. — Poznań
Staszica 4 m. t_______5625g
Barak kupię. Oferty z poda­
niem ceny do Biura Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3 dla 5665g.

Centy z rozbiórki kupię Po­
znań Wspólna 21 m 3.

5674g
Szatkę do zegara ściennego 
(wagowego) kupię — Poznań 
Konopnickiej 20 m, 2.

5753P

Handlowe
Najmodniejsze kapelusze dam­
skie. także żałobne oraz we­
lony. przeróbki poleca: Boro 
wicz Poznań Ślusarska 3. doi. 
Scie Wielką — Woźną

566 8g

Zamiana
2*/t pokoju z kuchnią łazien­
ka z wygodami we Wrocła­
wiu śródmieściu zamienię na 
podobne lub większe w Po­
znaniu Zg-oszenia: Poznań 
Kopernika 3 m 19 5647g
Duży pokój z przynależnościa- 
mi. parter, zamienię na podo­
bny lub większy do ■ piętra. 
Jeżyce Oferty: Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3. dla
56l7g._____________________
Zamianie pokój samodzielny 
w śródmieściu n» podobny 
rooiźe bvć na peryferiach — 
Oferty: Biuro Ogłoszeń swier- 
czewśkiego 3 dla 5543g.

S pokoje z kuchnią samo­
dzielne w Namys-owie za­
mienię na pokój z kuchnia w 
Poznaniu Olerty: Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3. dla 
55512.___ __________ ________
Czteropokolowe zamienię na 
mniejsze Oferty: Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3. dla 
5559g.

Duły pokój z używaniem ku­
chni i przynależności, zamie­
nię na mały pokój z kuchen­
ką. Poznań Jackowskiego 39 
m. la w podwórzu. 5579g

3 pokoje z kuchnia w domu 
koleiowtm zamienię na 2 po­
koje z kuchnią prywatne (Ła­
zarz) Oferty: Biuro otroszeń 
Świerczewskiego 3. dla 5580g.

Pokój z kuchnią na Dębcu za­
mienię na 2 pokoje z kuchnia 
lub podobne z korytarzem — 
Olerty: Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3, dla 5587g.

Duży pokój używaniem kuch­
ni przynaleźnościami zamienię 
na podobny względnie na po­
kój bez przynależności. Dziel­
nica obojętna Ludwika Mi­
chalska Poznań. Warszawska 
151 m. 1. 5548g

Szuka lokalu
Lokalu na cichy warsztat o- 
koło 30 m’ w okolicy Wy­
spiańskiego poszukuję. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3 dla 5670g.

Dnia 29 kwietnia 1953 
r, zmarła nasza kochana 
ciocia, przeżywszy lat 79 
śp.

Władysława
Talarowska

Pogrzeb odbędzie się 
w sobotę dnia 2 maja, 
o godzinie 11. z kaplicy 
cmentarnej na leiycach.

W smutku pogrążona 
rodzina

21 kwietnia zgubiono na Wil­
dzie obrączkę ślubną z inicja­
łami MG 2. V1H. 47. Zwrot 
wynagrodzę Poznań. Drukar­
ska 15, m. 6_____  5578g
Zgubiono kartę meldunkowa 
na nazwisko Ewa Kondek
______________________ 5592g
Zgubione legitymację nr A 706 
wydaną przez Stacje Krwio­
dawstwa na nazwisko Piotr 
Górecki________________5534g

Sto złotych nagrody za wska­
zanie. względnie doprowadze­
nie zaginionego pieska rasy 
pinczer — mieszaniec, czarny 
lśniący. podpalany z biaą 
plamką na piersi. Tymkow- 
ski. Poznań. Staszica 16 
m 6._______________ 5783g

Zgubiono kwit nr 3462 komi­
su nr 23 nazwisko Irena Zan- 
decka 5601g

ZGUBIONO
kartę r«| motocykla 
S. H L. nr rej E Z 
5178 na firmę: Stacja 
Selekcji Roślin w Na- 
gradowicach. K887

Zgubiono kartę meldunkową 
nr 40 504 wydaną przez Prez. 
Gminnej Rady Narodowej No­
we Miasto n. Warta na na­
zwisko Józefa Telega. WOlica
Nowa 5837p

Kożne
Firma Robótki" wykonuie ry­
sunki do hattu Poznań No­
wowiejskiego 6 m 4

3436g

Pianino, fortepian. cahvwar 
iąc. sprzedając, zasięgnij fa­
chowej porady Drygas. Poznań 
Chudoby 15 5770S

Dnia 27. 4. 1953 r. zmart śp,

Józef Bagiński
długoletni pracownik Zakładów Gazownictwa . 

Okręgu Poznańskiego
przeżywszy lat 68.

W Zmarlyąi tracimy sumiennego i długolełrtiego pra­
cownika.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek 30. bm. o godz. 
11.50 z kaplicy cmentarza na junikowie

Dyrekcja Rada Zakładowa I współpracownicy 
Zakładów Gazownictwa Okręgu Poznańskiego

K897

t
Dnła 29 kwietnia 1953 r. zmarła po długiej, cier­

pliwie znoszonej chorobie moja najukochańsza żona 
droga siostra, ciocia, bratowa i szwagierka śp.

z SawińskichZofia Chudowa
przeżywszy lat 53.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 2 maja 1953 r. 
o godz. 16. z kaplicy cmentarnej na Górczynie Msza 
św. żałobna odprawiona zostanie w sobotę o godz. 8.15 
w kościele Najśw. Zbawiciela przy ul. Fredry

W głębokim smutku pogrążeni 
mąż I rodzina

Poznań, ul. Czerwonej Armii 62. m. 9.



KRONIKA
KWIECIEŃ

Wiele cennych zobowiązań długookresowych
podjęli chłopi województwa poznańskiego

Dla uczczenia 1 Maja
Ludzie pracy w całym kraju zwiększają swe wysiłki, 
by konkretnymi czynami uczcić dzień 1 Maja — wiel­
kie święto klasy robotniczej.

Słońce
zach.

CZWARTEK 

Katarzyny. Zafłi

4.24
4.18

Księżyc w : 21.33 
zach.: 19.16

Pogodnie lub dość pogod­
nie. Przejściowo zwłaszcza w 
godzinach popołudniowych 
możliwy wzrost zachmurze­
nia ze skłonnością do opa­
dów o charakterze burzo­
wym. Temperatura maksy­
malna około +17 st. C.

Wiatry słabe lub umiarko­
wane o kierukach zmien­
nych, przeważnie południo­
wo-zachodnich.

Chłopi pracujący powiatu kościańskiego, chcąc god­
nie uczcić święto 1 Maja, podejmują cenne dodatkoioe 
zobowiązania. I tak: 12 średniorolnych chłopów gro­
mady Gryzyna zobowiązało się wykonać plan odstawy 
żywca do końca maja w 1003/», a do końca bieżącego 
roku odstawić dodatkowo jeszcze po jednej sztuce. Mi­
chał Kasiński odstawi do końca maja br. 1 sztukę po­
nad plan. Jan Cugier do końca bm. odstawi ponad 
plan 500 l mleka. Jan Walczak z gromady Krzywiń 
podjął długookresowe zobowiązanie i odstawi ponad 
plan 2000 l mleka. Ignacy Włodarczyk z gromady No- 
wydwór zobowiązał się odstawić 4 bekony i 200 1 mle­
ka ponad plan.

Plan roczny
wykonają
do 15 listopada

Wolsztyńskie Zakłady Tere 
nowego Przemysłu Materia­
łów Budowlanych w Rosta- 
rzewie należą do najlepszych 
cegielni w kraju. Dzierżąc w 
swym ręku proporzec prze­
chodni we współzawodnictwie 
ogólnokrajowym robotnicy 
rostarzewscy podjęli nowe 
cenne zobowiązania. Załogi 
cegielni Rostarzewo I, Rosta- 
rzewo II, Wioska, Perzyny i 
Strzyżewo, należących do za 
kładów rostarzewskich posta­
nowiły wykonać roczny plan 
produkcji surówki do 15 li­
stopada, a roczny plan wypa 
łu cegły gotowej do 20 gru­
dnia, dając państwu dodat­
kowo 350 000 gotowych cegieł. 
Jednocześnie postanowiono 
podnieść wydajność ogólną 
do 105 procent wydajności 
zaplanowanej, poprawić ja­
kość w cegle gotowej do 96 
procent pierwszego gatunku 
1 obniżyć o 1 procent koszty 
własne, (kh)

Dziecięcy Zespół 
Regionalny
z Kleczewa 
wyjeżdża na centralne 
uroczystości 1 - Majowe

Znany z licznych wystę­
pów w kraju Dziecięcy Ze­
spół Regionalny z Kiełcze- 
wa pod. Kościanem, został 
ostatnio wyróżniony za sicą 
pracę artystyczną i spo-

REDAKCJA: Poznań ul
Grunwaldzka nr 19. II ptr.. 
rei nr 62 70 64 75. 
i DRUKARNIA: - Zakłady 
Graficzne im M Kasprzaka 
Poznań

K—4—10600

łeczną przez Ministerstwo 
Kultury i Sztuki. Młodz'. 
artyści wyjeżdżają jo czwar­
tek na centralne uroczysto­
ści 1-Majowe do stolicy. 
Stronę organizacyjną, zwią 
zaną z wyjazdem i pobytem 
w Warszawie przejął Za­
rząd Główny TPP-R, w na­
grodę za wyróżnienie się w 
skali krajowej Szkolnego 
Kola Przyjaciół Związku Ra 
dzieckiego, którego aktyw- 
nymi członkami jest mło­
dzież' zespołu. Kierowni­
kiem 24-osobowego zespołu 
jest nauczycielka Krystyna 
Polakowa.

Na zdjęciu: Dziecięcy Ze­
spół Regionalny z Kiełcze- 
wa w czasie występu na 
centralnych uroczystoś­
ciach dożynkowych w Kra­
kowie w 1952 roku, (jk)

nowało Prezydium PRN, 
GOM-oni i POM-om.

Do uroczystego obchodu 
święta 1 Maja przygotowało 
się 68 gromad powiatu cho- 
dzieskiego.

Jedną z gmin, które najle­
piej wywiązują się z przygo­
towań do uczczenia święta 
1 Maja jest Budzyń, gdzie u- 
dział w zobowiązaniach ma­
jowych bierze 885 chłopów. 
Pracują oni m. in. nad zwięk 
szeniem hodowli i podniesie­
niem wydajności z hektara 
oraz prowadzą walkę z chwa­
stami. Stanisław Kowalczyk 
z gromady Brzekinłec odsta­
wi do 1 maja ponad plan 
1000 litrów mleka i 2 bekony. 
W kole gromadzkim ZSCh 
rolnicy podjęli szereg zobo­
wiązań indywidualnych. Wy­
mienić należy tu ni. in. Aloj­
zego Nowaka, który wywiezie 
do tartaku z lasu 10 m drze­
wa, dalej Stanisława Dasry- 
cha, który oprócz wywiezie­
nia 10 m drzewa odstawi 100 
litrów mleka ponad plan i 5 
bekonów, a do 1 październi­
ka wyhoduje 1 maciorę. W 
gminie Ujście zobowiązania 
podjęto w 8 gromadach. Wy 
różnią się gromada Nietusz- 
kowo. Duży wkład w przygo­
towanie zobowiązań 1-Majo­
wych włożyli m. in. w groma­
dzie Budzyń sołtys Gibas, w 
gminie Chodzież prezes Za­
rządu ZSCh — Leon Zyg­
munt oraz członek ZSCh — 
Chrzanowski.

Chłopi powiatu wągrowiec- 
kiego, doceniając znaczenie 
sojuszu robotniczo - chłop­
skiego wzięli gremialny u- 
dział w zebraniach gromadz­
kich, na których podejmo­
wano zobowiązania dla ucz­
czenia święta 1 Maja. Zobo 
wiązania podjęło 3606 chło 
pów z 98 gromad. Chłopi 22 
gromad zobowiązali się pod­
nieść wydajność z hektara 
na ogólną wartość 1 153 600 zł. 
444 chłopów z 14 gromad po­
większy zasiew poplonów na 
obszarze 122 hektarów, co da 
możność dodatkowego wyży­
wienia 4S8 sztuk bydła.

W produkcji zwierzęcej 
2471 chłopów podniesie pro­
dukcję hodowlaną o 2660 
sztuk trzody chlewnej, osią­
gając w ten sposób dodatko­
wą wartość 2 401 000 zł. Chło­
pi zobowiązali się ponadto

— Sytuacja ogólna jest pomyślna — ciąg­
nął dalej. — Amerykanie kończą wojnę na 
Korei. Będziemy mogli dostać od nich sku­
teczniejszą niż dotychczas pomoc.

Ramchundur Sinh spoważniał. Uśmiech 
znikł z jego twarzy.

— Nie jestem takim optymistą drogi przy­
jacielu. Rząd mój ostrzegł dwukrotnie Ame 
rykanów, że Chińczycy n'e będą przyglą­
dali się bezczynnie, jak Mac Arthur staje 
u wrót Mandżurii.

Lemay potrząsnął głową.
— Chińczycy nie będą ryzykować wojny.
— To Amerykanie ją ryzykują.
Siedzieli przez chwilę w milczeniu. Wresz’ 

cie Lemay powiedział wprost:
— Jeśli nawet, to my, Francuzi, wolimy, 

aby Indochiny były jednym z frontów wiel­
kiej wojny w Azji, niż jedynym, zapomnia­
nym frontem „brudnej wojny".

Twarz Sinha nie drgnęła. Siedział, jakby 
cyniczne wyznanie Lemay‘a nie wywarło na 
nim żadnego wrażenia.

— Jeśli prawdą jest — mówił dalej Le­
may — że Indie są kolebką zachodniej cy­
wilizacji, to powinien pan łatwo zrozumieć, 
że walka, jaka toczy się w Azji, jest walką 
między Zachodem a Wschodem i że w wal’ 
ce tej Ind;e leża na Zachodzie...

Umilkł oczekując potwierdzenia. Hindus 
nie odzywał się.

— W rozmowach, jakie prowadzimy z 
BacrDa', byłaby dla nas cenną pewność, że 
rząd Indi; pierwszy uzna rząd vletnamski 
utworzony przez cesarza.

Ramchundur Sinh milczał. Rząd Bao-Dai

W gromadzie Jerka, w gmi­
nie Krzywiń małorolni chło­
pi: Franciszek Juśkowiak,
Michał Prałat, Andrzej Du­
szyński i Władysław Pospie- 
szyński zobowiązali się wy­
konać w terminie i z nad­
wyżką wszystkie zobowiąza­
nia wobec państwa oraz jako 
aktywiści gromadzcy pobu­
dzić opieszałych, by gromada 
wszystkie plany wobec pań­
stwa zrealizowała w terminie 
i w 100 proc. Mieczysław Ja­
worski z Racotu postanowił 
miesięcznie odstawiać 160 kg 
żywća i 200 1 mleka, Ignacy 
Płachowiak z gromady Wy- 
skoć — wykona całoroczny 
plan odstawy żywca do dnia 
1 maja oraz dodatkowo do 
końca roku odstawi jeszcze 3 
sztuki ponad plan. Francisz­
ka Buszowa z gromady No- 
wydwór odstawi w czerwcu 
jeden bekon ponad plan.

Dzięki realizacji zobowią­
zań 1-Majowych przyspieszo­
no w powiecie gnieźnieńskim 
o 3 dni — dzień gotowości do 
akcji stonkowej.

Pracownicy Inspektoratu 
Ochrony Roślin zameldowali 
już w dniu 20 bm. o całkowi­
tej gotowości .do walki ze 
stonką, która w tym roku w 
oparciu o doświadczenia lat 
poprzednich przeprowadzana 
będzie nowym systemem. W 
związku z tym instruktorzy 
ochrony roślin przeprowadzi­
li w każdej gminie po dwa 
szkolenia przodowników gro­
madzkich, kierowników dru­
żyn technicznych i kierow­
ników drużyn poszukiwaczy.
Przeprowadzono również szko 
lenia praktyczne z aparatu­
rą, którą dostarczyły POM-y 
w Kłecku i Witkowie. Tego­
roczną akcję przesunięto z 
powiatu na poszczególne gmi 
ny i gromady. W związku z 
tym przekazano całą apara- 
turę techniczną, którą dyspo- 5dd7c“7oSówo
--------- ------ ----------- -—---------  litrów mleka. Ogólna wartość

zobowiązań chłopów powiatu 
wągrowićckiego wynosi
5 160 680 zł.

47 spółdzielni produkcyj 
nych powiatu icągrowieckiego 
uczci święto 1 Maja podnie­
sieniem wydajności z hekta­
ra, w życie o 1 q, pszenicy 
2 q, owsie o 2 q, jęczmieniu 
o 1 q, mieszance zbożowej < 
2 q, wyce ozimej o 1 q, bura 
kach cukrowych o 20 q, bu 
rakach pastewnych o 15 q 
ziemniakach o 15 q.

Niezależnie od tego, spół­
dzielcy wzmogą prace na od 
cinku hodowli trzody chlew­
nej i bydła, zwiększą bazy 
paszowe przez siew zielonek 
oraz poplonów.

W podejmowaniu zobowią 
zań wyróżniła się także Spół­
dzielnia Produkcyjna Przy 
sieka, która dodatkowo po 
wzięła zobowiązanie zakon 
traktowania 2 hektarów wa 
rzyw ogrodniczych.

(Na podstawie korespon 
dencji: Fr. Bialasika, H. Gó­
ralczyk. J. Kozaka i K. Wal 
czewskiego — opracował 
W. M.).

Oto członkowie zespołu pracowniczego stolarni Pań­
stwowych Gospodarstw Rolnych w Kórniku, który re­
alizując zobowiązania 1-Majowe wykonał 140 uli. Część 
z nich rozprowadzono już do poszczególnych gospo­
darstw Zespołu PGR Kórnik. Znaczną ilość uli prze­
znaczono dla gospodarstwa w Rogalinie, gdzie zakłada

się wzorową pasiekę.

Brygada zespołu rybaków gospodarstwa jeziorowego w 
Kórniku wykonała systemem gospodarczym 14 nowych 
łodzi rybackich. Przyspieszą one w poważnym stopniu 
odłowy karasia i lina w stawach i jeziorach. W zobo­
wiązaniach 1-Majowych, przy budowie nowych łodzi 
rybackich, wyróżnili się: Leonard Dreczkowski, Fran­
ciszek Sosiński, Antoni Marciniak, Jan Kuberacki i

Henryk Grześkowiak.

„Nie zapomnij, mój panie, że Indie leżą 
w Azji."

Ramchundur Sinh zamknął z powrotem 
usta. A jeżeli Francuzi nie utrzymają się w 
Indochinach? Wtedy Bao-Dai wróci na Ri­
wierę, ale Ho Szi-minh pozostanie tam, 
gdzie jest. Afera Cao-Bang dowiodła, że 
Vietminh ma arnrę zdolna do wygrania 
wojny. Delattre czy amerykańskie dostawy 
mogą poprawić sytuację, ale nie są w sta­
nie jej odwrócić.

Lemay sięgnął po koniak. Ogrzewał w 
dłoni kieliszek, wchłaniając zapach winnic.

— Mamy już zapewnienie uznania Bao- 
Dai przez rządy Stanów Zjednoczonych 1 
Wielkiej Brytanii. Mówię to panu w zaufa­
niu, aby mógł pan poinformować swój rząd.

Ramchundur Sinh uśmiechnął się Ciem­
noskóry i tłusty, wyglądał jak brązowa fi­
gurka rozweselonego Buddy.

— Rozumiem — powiedział z ledwie wy” 
czuwalną nutką szyderstwa — rząd fran­
cuski przywiązuje wagę do uznania Bao- 
Dai ze strony jednego przynajmniej pań­
stwa azjatyckiego...

Lemay zapad! się w fotelu, jakby otrzy­
mał celny cios w serce. Sinh miał tuż przed 
oczyma jego piękną głowę o srebrnych pas­
mach układających sie miękko wzdłuż skro­
ni. Zrobiło mu się żal Lemay*a. Nie miał za­
miaru przeciągać tej rozmowy. Obmacywa­
ni dyplomatyczne są zawsze krótkie, w 
przeciwnym razie zamazują sens spraw.

— Przekażę mojemu rządowi pańsk'e su’ 
gestie — powiedział. — Nie omieszkam po­
wiadomić pana o stanowisku, jakie mój 
rząd uzna za stosowne zaiać. skoro tylko 
zostanie ml ono zakomunikowane.

Lemay wstał z uczuciem przegranej. To 
n’e on obmacał Hindusa, lecz H;ndus jego 
Gorzej, to nie on przegrał, to przegrała 
Francia. L^may pomyślał z żalem, że znów 
przyjdzie napuszczać na Hindusów Amery­
kanów. Każda taka interwenci:-! nrzvjac’ół 
kosztowała nowe ustępstwa w Maroku lub 
gdzie indziej. Jakże ci Hindusi zhardzieli. 
odkąd Azja przestała być lennym lądem 
Europy!

Pożegnał się z maharadżą, wymieniając

Cenne zobowiązania 1-Majowe strażaków OSP w Bni­
nie to doprowadzenie do końca budowy nowej straż­

nicy.

Młodzież z Państwowego Domu Dziecka w Bninie pra­
gnie również jak najuroczyściej powitać święto Pracy. 
Na zdjęciu widzimy ją przygotowującą godło pań­
stwowe przy maszcie flagowym przed budynkiem, 

szkolnym.
JÓZF.F JAKUBOWSKI 

(Wszystkie zdjęcia autora) korespondent „Głosu"

będzie rządem szlachty i bogatego miesz- , .
czeństwa mających powody, by cbawiać się komplementy i grzeczności. Potem począł bardziej przyjścia HoSzrminha niż pozo- zmierzać powoli ku wyjściu W salonach 
stan'a Francuzów Ramchundur Sinh i je- państwa Sinh panował nastrój pełen rado’ 
go rząd mają te same powody. Dlaczegóż snego podniecenia. Oszałamiaiące toalety
nie miałby uznać Bao-Dai?

Otworzył już usta do odpowiedzi, która
pozwoliłaby Lemay‘owi odetchnąć z ulgą, 
kiedy przypomniały mu się wykarmmowane 
wargi żony, szepcące w narzecziu Hindusta- 
nl:

kobiet zakwitały w potokach światła jak 
podzwrotnikowe kwdaty. Wszystkie twańze 
rozświetlone już były szampanem. Odcho­
dzącego Lemay‘a ścigał wesoły gwar tysiąca 
banmotów.

(Ciąg dalszy nastąpi) (71

Teatry
OPERA — nieczynna 
POLSKI - godz. 19

„Kandydat"
NOWY - godz. 19 

„W małym domku"
KOMEDIA MUZYCZ­

NA — godz 19.30 
„Magazyn mód”

MŁODEGO WIDZA — 
nieczynny

ZESPÓŁ ART. TE­
ATRU „LUDZIE I 
KUKŁY” Z WAR 
SZAWY:

Tuchola — „Saga rodu 
Bęc-Walskich”

Kina
APOLLO - godz. 16. 

18.15 i 20.30 „Jutro 
będzie się wszędzie 
tańczyć" (prod. 
skiej), od lat 7

CO-GP/IEKIEl?V
Wiadomości:

5.05. 6.30, 12.04. 
17.45 (P.).

17,

BAŁTYK - g 1430 
„Srebrne kolczyki" 
(prod. holenrt ). od 
lat 14; g 16 30 18 33 
i 20.30 — „Trzy opo­
wieści" (prod. polsk.)

MUZA — g. 14 „Alek­
sander Matrosów" 
(prod. radź 1. godz. 
16. 18 i 20 „Wyspa 
szczęścia" (prod. wę­
gierskiej), od lat 18

RTALTO — g. 16. 18 
i 20 „Cesarski pie­
karz” II seria (prod. 
czeskiej)

WARTA - g 11. 12 i 20 
filmy dokumenlalne. 
g. 14, 16 i 18 „Nie

ma pokoju pod oliw­
kami” (prod. wtosk ), 
od lat 18

PIAST — g. 19 „rod 
niebem Sycylii* (pro­
dukcji włoskiej)

KLUB TlłP Et — g. 18 
„Teorie Stanisław­
skiego w pedagogice 
muzycznej" i film 
„Mussorgski”

CYRK nr 1 (ul. Franc. 
Ratajczaka) g. 19.30 
— „Cyrk wczoraj i 
dziś".

Padio
PROGRAM II

Fala Poznania 249 m

Muzyka:
5.13, 6.15. 6.45. 6.50. 
7 20 — poranna. 13 — 
koncert rozrywko­
wy. 16.20 (P) - pie­
śni polskie 16 45 (P) 
— nieśni masowe, 
17 15 (P) — rozryw­
kowa.

Audycje inne:
11 45 — głos mają 
kobiety. 12 45 - dla 
wsi 14 10 14 30 —
szkolna 15 30 — dla 
dzieci 16 — Wszech­
nica Radiowa kurs 1, 
16.30 (P) — poetycka. 
Dalszy program we­
dług zapowiedzi spea­
kera.


